
,,RYSUNEK TRZYLATKA” 

 

 

RYSOWANIE to nie jest po prostu sposób na zajęcie 

smyka. To świetny trening przed nauką pisania. 

Jedne przedszkolaki uwielbiają rysować i robią to świetnie, 

inne trzeba długo prosić. Watro dzieciom pomóc już teraz, by nie 

miały kłopotów w szkole. Jeśli malec nie lubi tego robić, warto go 

na różne sposoby zachęcać. Ćwiczenia rączek powinno być jednak 

zabawą nie pracą! 

BY RĘCE BYŁY SPRAWNE 

 NIE WYRĘCZAJCIE W UBIERANIU. 

Zakładanie skarpetek czy zapinanie guzików to ćwiczenia 

wymagające precyzji, cierpliwości oraz zgrania pracy rąk 

z informacjami dostarczanymi do mózgu za pośrednictwem wzroku, 

wszystkiego co będzie potrzebne przy rysowaniu. 

 ZABIERAJCIE NA PLAC ZABAW. 

Rozwój manualny ściśle wiąże się z rozwojem fizycznym. 

Wspinanie się na drabinki, jazda na rowerze, kopanie piłki-to równie 

ważne jak rysowanie. By dziecko zapanowało nad dłońmi, musi 

panować nad ciałem. 



 

 GOTUJCIE RAZEM. 

Lepienie klusek także usprawnia rączki. 

 PRZYDZIELAJCIE ZADANIA. 

Niech dziecko rozpakowuje zakupy, zbiera rozsypane monety. 

 

RYSUNEK TRZYLATKA 

 

Jest jednokolorowy i prosty. Widać na nim kółka i kreski, ale 

trudno odgadnąć, co przedstawia. Maluch w tym wieku potrafi już na 

ogół trzymać kredkę (często całą dłonią-warto pokazać mu, jak należy 

robić to prawidłowo) i bazgrać nią. 

Trzylatkowi przydadzą się grube, krótkie lekkie kredki, a także 

farby do malowania palcami. Najlepiej rysuje mu się na dużych 

kartkach i ogromnych arkuszach papieru. Dziecko powinno mieć 

swobodę: rysować, co i jak chce. Na szlaczki i inne wymagające 

precyzji zadania będzie jeszcze kiedyś czas. 

 

 

Jakkolwiek dziecko rysuje nie śmiejcie się z jego prac, nie 

krytykujcie niedociągnięć. To może na długo zrazić dziecko do 

rysowania. 
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